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na które spadł ciężar agresji niemieckiej
nie mogą pogodzić się z wskrzeszaniem

militaryzmu w Niemczech zachodnich
Noty rządu ZSRR do rządów W. Brytanii i Francji

MOSKWA
& gencja TASS ogłosiła noty w sprawie remilita-

ryzacji Niemiec zachodnich, skierowane przez
rząd ZSRR do rządów Francji i Wielkiej Brytanii.

NOTA RZĄDU RADZIECKIEGO francusko-raażieckiego układu

przyjaźni i wzajemnej pomocy,
rząd radziecki uważa zarazem

za potrzebne zwróceń e uwagi
rządowi francuskiemu na’ nastę­
pujące okoliczności;

W ciągu ostatnich miesięcy
między rządami Francji, W el-

kiej Brytanii i USA, z udziałem,
niektórych innych rządów, to­
czą się rokowań a w sprawie
włączenia Niemiec zachodnich
oraz ich sił zbrojnych zarówno
do ugrupowania zachodnio-eu­
ropejskiego jak i dó północno-
atlanty^k ego ugrupowania mo­
carstw, a więc ugrupowań o

których agresywnym charakte-

i ich zastępców, jak również
ministrów spraw wojskowych
i szefów sztabów generalnych
wspomnianych mocarstw.

Istniejące dane pozwalają
twierdzić, że rząd Francji po­
rozumiał się już z innymi rzą­
dami w spraw’e odbudowy ar­
mii niemieckiej w Niemczech

zachodnich, w sprawie skiero­
wania do tej armii wielu spo­
śród hitlerowskich generałów i
oficerów, jak również w spra­
wię podjęcia kroków mających
na celu odbudowę przemysłu wo­
jennego, w tym przemysłu wo­
jennego Zagłębią Ruhry. który
niejednokrotnie stanowił bazę
wskrzeszenia militaryzmu nie­
mieckiego i agresji niemiec­
kiej. W obecnej chwili przystą­
piono już do omawian a sacze-

fółow tego porozumienia. —

rżę rząd ZSRR wypowiedział Wsrod mnych zagadnień pma-
już swój pogląd.

‘ ‘
——

jak powszechnie
rządzono cały
ministrów spraw zagranicznych

DO RZĄDU
FRANCUSKIEGO

Dnia 15 grudnia br. zastępca
ministra spraw zagranicznych
ZSRR A. Gromyko przyjął am­
basadora Francji pana Chatai-

gneau i wręczył mu następują­
cą notę rządu radzieckiego do
rządu francuskiego:

„Rząd radziecki w nocie z

dnia 3 listopada br. zwrócił się
do rządu Francji, jak również
do rządów Wielkiej Brytanii i
USA z propozycją zwołania Ra­
dy Ministrów Spraw Zagranicz­
nych czterech mocarstw w

sprawie wykonania układu
poczdamskiego o demilitaryza-
cji Niemiec.

Pon eważ sprawa demilitary-
zacji Niemiec pozostaje w bez­
pośrednim związku ze sprawą

wiana1 jest sprawa ustalenia o-

gólnych rozmiarów armii w

N emczech zachodnich, przy
czym z ogłoszonych komunika­
tów wiadomo, że szefowie szta­
bów generalnych mocarstw u-

czestniczących w sojuszu pół­
nocno-atlantyckim wychodzą z

założenia, że na początek armia
zachodnio-niemłecka wynosić
bętWe jedną piątą część wszy­
stkich sił zbrojnych północno­
atlantyckiego ugrupowania mo­
carstw, co toruje drogę dla za­
pewnienia armii zachodnio-nie-
mie=kiei przewagi wśród sił

zbrcjnych krajów zachodnio­
europejskich na przyszłość.

Omawiana jest przy tym ró­
wnież sprawa liczebności nie­
mieckich dyiwiajj j brygad i za­
opatrzenia ich w ciężkie uzbro­
jenie, włączając csohji oraz in­
ne konkretne zagadnienia do­
tyczące wskrzeszenia armii nie­
mieckiej.

Wiadomo jednocześnie, że ta

cy ludzie jak Adenatier i Schu-
macher występują już otwar­
cie przeciwko uchwałom pocz­
damskim w sprawie demllita-

ryzacjj Niemiec i nod preteks­
tem równouprawnienia z inny­
mi uczestnikami północno-atlan
tyckiego ugrupowania mo­
carstw, żadaia dla armii racho-
dnio-niemieckiej wszystkich ro­
dzajów ciężkiego uzbrojenia,
przywrócenia niemieckiego sztą
bu generalnego i odbudowy
przemysłu wojennego w Niem­
czech zachodnich, ’ mówiąc bez

żenady, o przygotowaniach do
nowej wojny w Europie. Wspo
umiany Adenauer stara sie przy
tym przyspieszyć tzw. „zbudo­
wanie a.nmii •europejskiej", o-

świadczaiac, że to „oznaczało­
by wzmocnienie pozycji mo­
carstw ząchoćlnich ne ewentu­
alne') koafyrencfii cwteredh mo­
carstw z udziałem Związku Ra­
dzieckiego",

Przytoczona fakty wskazują,
że rząd Francji wraz z rząda­
mi wspomnianych wyżej mo­
carstw przygotowuje bezpośre­
dnia sojusz' wojskowy z nzą-dem
Adenauera w Niemczech zaćho
dinich. Rzecz zrozumiała, że o-

koliczność ta pociąga za sobą
poważne zagrożenie pokoju
Iść Sa drogą —■znaczy to za-

pomnieć o naukach niedawnej
przeszłości, zapomnieć © nan-

W tym celu,
wiadomo, u-

szereg narad

Władza ludowa
•w służbie mas pracujących
RADA PAŃSTWA i Rada Ministrów oraz Biuro Organi­

zacyjne KC PZPR podjęły uchwały w sprawie rozpa­
trywania i załatwiania odwołań, listów, zażaleń ludno­

ści oraz krytyki prasowej.
Uchwała Rady Państwa i Rady Ministrów jest wyrazem

nierozerwalnego związku naszego państwa ludowego z lu­
dem pracującym, z jego żywotnymi interesami, poónebaml
i wolą.

Demokratyczna Polska jest, państwem ludu pracującego
1 dlatego d, co z jego woli piastują funkcje publiczne, mu­
szą wszystko uczynić, aby podtrzymać, rozwijać i umac­
niać nierozerwalną łączność z masami. Żywa i rzetelna
troska o interesy, o codzienne potrzeby mas pracujących,
o jak najsprawniejsze załatwianie spraw, z którymi ludność
zwraca się do swoich organów władzy jest i powinna być
najważniejszym zadaniem tych organów.

Nie może być w Polsce Ludowej wypadku, by człowiek
pracy nie mógł szybko i dobrze załatwić sprawy, jaka ma

w urzędzie, czy instytucji. Nie może być w Polsce Ludowej
wypadku, by człowisk pracy, który czuje się pokrzywdzo­
ny decyzją władzy i pragnie się od tej decy: ji odwołać —

nie został szybko i życzliwie wysłuchany, żeby sprawa
jego nie zoalała z całą ludzką uwagą zbadana, rozpatrzona
J zadecydowana. Człowiek pracy ma pełne prawo do tego,
by każda jego skarga i każda jego uwagą co do pracy
ogniw aparatu państwowego czy instytucji społecznych zo­
stały rozpatrzone i załatwione. Jest to jeden z najistotniej,
szych warunków prawidłowego funkcjonowania naszego
aparali państwowego i czynienia przezeń zadość wymaga­
niom jakie lud — jako gospodarz państwa — stawia swo­
jemu aparatowi państwowemu.

WŁAŚCIWY stosunek do skarg, zażaleń, do krytyki
w ogóle pozwala organom władzy państwowej lepiej
wnikać w braki swego aparatu, dokładnie poznawać co­

dzienne troski i potrzeby łudzi pracy, ściślej i mocniej wią­
zać się z masami i w ten sposób lepiej wyrażać ich interesy.

Jest to tym bardiiej konieczne, że w skargach, zażale­
niach i w krytyce prasowej odbijają się nie tylko indy­
widualne sprawy, bolączki i kłopoty ludzi pracy, ale nie­
jednokrotnie uwydatnia się w nich obywatelska troska
o dobro' ogólne, o własność socjalistyczną, o poprawę stylu
pracy aparatu państwowego i gospodarczego. Ludzie pracy
przekazują częstokroć słuszne pomysły, projekty uspraw­
nień i racjonalizacji,

Krytyka oddblna pozwala ujawnić błędy i niedomagania
w pracy naszego aparatu państwowego, gospodarczego jtd.,
ułatwia walkę z wynaturzeniami, biurokratyzmem, z bez­
dusznym stosunkiem do potrzeb człowieka pracy. Przyczy­
nia się ona do umacniania praworządności socjalistycznej,
do wykrywania przestępstw i nadużyć, demaskowania szko­
dników i wrogów, którzy nie przebierają *w środkach, aby

(Ciąg dalszy na sir. 2)

IjbukKe i Dqbrowslde Zakłady
Przemysłu Węglowego

roczne zadania wydobywcze
KATOWICE

asfbm. o wspaniałym sukcesie przedterminowej reałi.
® ** zacji zadań wydobywczych pierwszego roku Planu

8-Ietniego zameldowali górnicy Rybnickich Zakładów

Przemysłu Węglowego.
Walcząc o przedterminowe wykonanie zadań wydobyw.

ezych 1950 r. załogi górnicze Rybnickich Zakładów Prze­
mysłu Węglowego przekraczały miesięczne plany produk­
cyjne przeciętnie o 3.7 proc., osiągając jednocześnie w li.

stopadzie br. wzrost wydajności o 2.2 proc, w porównaniu
ze styczniem br.

kach dziejów militaryzmu nie­
mieckiego i starać się doprowa
ćtić do wskrzeszenia militaryz-
mu niemieckiego, z tym z«ś nią
może się pogodzić Związek Ra­
dziecki i nie mogą pooodzić
się narody Europy, na które
spad! ciężar agresji niemiec­
kiej i długiej okupacji z cza­
sów pierwszej i drugiej wojny
światowej.

Rząd radziecki uważa z®
rzecz konieczna oświadczyć, że
takie stanowisko mMiu francu­
skiego nie tvlko jest sprzeczne
z Układem Poczdamskim w spra
wie demilitaryzacii Niemiec, d»
którego przystąpiła _Francja,
lecz znajduj się również w o-

czywistói sprzeczności z ukła­
dem francusko-redr-ifąickim z

dnia 10 grudniu 1944 roku.
Widoczne to jest jiuż z same­

go tekstu „układu o sojuszu i
pomocy wzaiemnef miedzy
ZSP” a Re^blika Francu-ką".

(Ciąg dalszy na sir. 2)

W walce o przedterminowe
wykonanie zadań pierwszego
roku Planu 6-Ietniego aktywny
ud/ał racjonalizatorów kopalń
Żakładów Rybnickich pozwolił
na zastosowani® pomysłów ra-

cjonalizatorskich, które przy-
niosły setki tysięcy zł oszczęd­
ności.

Górnicy osiągnęli również
bardzo poważne dodatkowe o-

szczędności w wyniku przyspie­
szenia obiegu środków .obroto­
wych. Swój aktywny i soc’*-
Iistyczny stosunek do zadań,
jakie przed przemysłem węglo­
wym stawia Plan 6 letni, zama­
nifestowały załogi górnicze
Rybnickich ZPW, wypełniając
z nadwyżką zobowiązania pod­
jęte dla uczczenia 33 rocznicy
Pewclucli Październikowej i II

Światowego Kongresu Obroń­
ców Pokoju, przyniosły one 60

tys. ton węgla ponad p’an.
Przodujące miejsce wśród za­

łóg górniczych rybnickich ZPW.

w walce o przedterminowe wy­
konanie zadań wydobywczych
r. 1950 zaimują górncy kopalni
„RYDUŁTOWY", którzy już w

dniu 25 listopada br. zreaLżo-

wali plan roczny.
*

Stolica radziecka W niedzielę
w godzinach wieczornych pul­
sowała życiem i radość ą. Z

głośników radiowych co chwila

rozlegały się komunikaty ze

wszystkich krańców Związku,
donoszące o masowym udziale
ludności w głosowań u. Ulice i

place Moskwy tętniły gwarem
i ruchem.

Z oczuciem radości

i niezachwianej wiary w przeszłość
przeżyli ludzie radzieccy

dzień wyborów do Rad Terenowych
MOSKWA

'07 przededniu wyborów do Rad Terenowych, na tery.
’’ torium Federacji Rosyjskiej, Republiki Ukraińskiej,

Białoruskiej, Kazachskiej, Gruzińskiej, Litewskiej, Ło­
tewskiej, Estońskiej i Karelo-Fińskiej zapanował od_ !

świętny nastrój.
Wybory zostały wyznaczone na niedzielę 17 bm.. W

Moskwie w sobotę o godz. 8 wieczorem podano już pierw,
sze wiadomości o rozpoczęciu wyborów we Władywostoku,
w Anadyrze, w Chabarowsku i Obwodzie Przymorskim,
gdzie była już 6 rano.

We Władywostoku o godz. 7
rano złożyło swe głosy U proc,
ogółu wybrców. Na wyspach
Kurylskich już o godz. 9 rano

głosowanie zostało zakończone.
O ogromnej frekwencji wybor­
ców już w pierwszych godzi­
nach po rozpoczęciu głosowa­
nia doniesiono z Chabarowska.
Komsomolska nad Amurem,
Przylądku Dzieżniowa itd.

Niezwykle doniosły nastrój
zapanował w Stalinowskim O-
kręgu Wyborczym w stolicy
radzieckiej, gdzie kandyduje do

Rady Moskiewskiej Generalis­
simus Stalin. Do komisji dziel­
nicowych tego okręgu wybor­
czego zgłosiło się wiele tysięcy
mieszkańców innych miast

którzy bawiąc chwilowo w Mo­
skwie pragną przysługujące mu

praw-o głosowania wykorzystać
w tym okręgu, w którym kan­
dyduje wódz mas pracujących
ZSRR i całego świata — Józef
Stalin;

W Moskwie lokale wyborcze
zostały otwarte punktualnie o

godz. 6 rano. Ną placach i uli­
cach rozległy się z głośników
dźwięki muzyki. Całe m asto

zostało, wspaniale udekorowane
flagami republik związkowych,
transparentami j girlandami zie­
leni, Już w najwcześniejszych
godzinach porannych. stało się
jasne, że frekwencja we wszy­
stkich okręgach, wyborczych,
będzie bardzo wysoka. W wielu

okręgach wyborczych Len n-

gradu, Kijowa, Rygi, Tallina i
in. w ciągu kilku pierwszych
godzin głosowała przeszło po­
łowa ogółu wyborców. W jed­
nym z okręgów wyborczych
Tallina już o 8 rano 92 proc, ti-

prawnionych do głosowań a od­
dało swe głosy. W Leningra­
dzie do godz. 9 rano w 15 okrę­
gach głosował® przeszło poło­
wa wyborców..

O świetnym sukces*® przed-
terminowej realizacji za­

dań produkcyjnych pierwszego
roku Planu 6 letniego zameldo­
wali w dniu 17 brn. górnicy
Dąbrowskich Zakładów Prze­
mysłu Węglowego. Jest to trze­
cie z kolei zjednoczenie prze­
mysłu węglowego, które wyko­
nało już plan roczny.

W walce, o przedterminowe
wykonanie planu rocznego na

czoło załóg kopalń Dąbrow­
skich Zakładów Przemysłu Wę­
glowego wysunęli się bohatera

scy górnicy kopalni ,• GRO­
DZIEC", którzy na 41 dni przed
terminem wypełnili zadania
pierwszego roku Planu 6-Ielnie=

go. jako pierwsza załoga kopal­
niana w Polsce.

Poważne sukcesy uzyskali
również chlubiący sig zwycię­
skim wykonaniem planu rocz­
nego górnicy kopalń: „CZE­
LADŹ", „GEN. ZAWADZKI",
„CZERWONA GWARDIA",
„KAZIMIERZ-JULIUSZ", ,,NIW=
KA-MODRZEJÓW" i „MORTI®
MER".

Armia Ludowa

likwiduje
rozbite oddziały

nieprzyjaciela
PEKIN

JĄbwództwo naczelne Koreań®
■Laskiej Armia Ludowej ogłosi­
ło w dniu 16 grudnia komuni­
kat treści następującej:

Na wszystkich frontach od­
działy armiS ludowej, znosząc
oddziały nieprzyjacielskie, kon­
tynuowały ofensywę.
■Na froncie' centratnym i w

rejonie wybrzeża zachodniego
oddziały armifj ludowej posu­
wają się naprzód ku nowym li­
niom obronnym nieprzyjaciela,
likwidując z powodzeniem roz­
bite oddziały nieprzyjacielskie,

Na wybrzeżu wschodnim od­
działy armii ludowej, rozwija­
jąc pomyślne działania wojen­
ne, kontynuują posuwanie się
na południ’®,

1 Oddziały partyzantki ludo­
wej, wspierając ofensywę od­
działów armu ludowej wzmaga­
ją swoją działalność na tyłach
nieprzyjaciela.-Os'atnic oddzia­
ły partyzanckie znacznie roz­
szerzyły zasięg swego działania
i odniosły szereg sukcesów bo­
jowych.

Prasa radziecka

o budowie metro

w Warszawie
MOSKWA

iedzielne dzienn-.ki radzśec-
kię podały informacje o u-

dhwale rządu polskiego w spra­
wie budowy kolei podziemnej
w stolicy Polski.

„PRAWDA" i „IZWIESTIA"
podając opis projektowanych
linii podkreślają, że przy budo­
wie metro warszawskiego zo‘
staną wykorzystane bogate do­
świadczenia radzieckich budo­
wniczych najlepszego w świę­
cie metro moskiewskiego.

przeciwko wszelkim próbom

przekształcenia ONZ w narzędzie wojny
Oświadczenie min. Wyszyńskiego przed wyjazdem z N.Joiku

NOWY JORK
|> o zakończeniu prac' V sesji Zgromadzenia Ogólnego

ONZ szef delegacji radzieckiej minister spraw zagra,
nicznych ZSRR — Wyszyński opuścił statkiem Nowy
Jork. Na pokładzie tegoż statku opuścili Nowy Jork sze­
fowie delegacji USRR i BSRR— Baranowski i Kisielew.

Odjeżdżających żegnali: eta- wtedy, gdy okazuje się, że są
ły przedstaw ciel ZSRR w ONZj one niewygodne dla delegacji
zastępca, radzieckiego ministra

spraw zagranicznych. — Malik,’
ambasador ZSRR w Waszyng­
tonie — Paniuszkiń, przedsta­
wiciel Ch ńskiei Republiki Lu­
dowej — Wu Hsiu-czuan,
przedstawiciele krajów demo­
kracji ludowej i inne osobisto­
ści.

Przed opuszczeniem Nowego
Jorku minister Wyszyński zło­
żył wobec przedstawicieli prasy
oświadczenie następującej .tre­
ści:

Kto. śledził prace V sesji
Zgromadzenia Ogólnego ONZ
— nie mógł nie zauważyć ich energii atomowej itd. zostały
charakterystycznej cechy pole- odrzucone przez formalną wię=
gającej na systematycznym i
brutalnym gwałceniu nie tylko
podstawowych zasad Karty
ONZ, lecz i przepisów procedu­
ry Zgromadzenia Ogólnego

amerykańskiej. w ślad za którą,
ną jej pasku, idą również dele­
gacie innych krajów będących
uczestnikami ugrupowania pół­
nocno-atlantyckiego,

Tym właśnie tłumaczy się
fakt,; że tak ważne propozycja
delegacji Związku Radzieckie­
go, poparte przez delegacje
szeregu państw, jak propozycja
w sprawie usunięcia groźby
nowej wojny i utrwalenia po­
koju, propozycja potępienia a-

gresji amerykańskiej w Korei i
agresji amerykańskiej w Chi­
nach, propozycja — w sprawię

kszość Zgromadzenia. Takie po=
stępowanie pozostaje w' jaskra.®
wej sprzeczności z podstawo®
wym; celami Organizacji NarOs

(Ciąg dalszy m str. 2}
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Fracss „Woniały" Turnera
spisek agresywnych wywiadów

anglo-amerykańskich
przeciw pokojowi

Przemówienia stron w procesie warszawskim

WARSZAWA

szóstym dniu rozprawy przeciwko Turnerowi
i współoskarżonym sąd zamknął postępowa­
nie dowodowe i udzielił głosu stronom. Pro­

kurator Majewski w konkluzji swego przemówienia
oskarżycielskiego stwierdził, że wszystkie zarzuty
aktu oskarżenia zostały udowodnione w procesie
i wniósł o wymierzenie sprawiedliwej kary. Obroń­
cy podnieśli okoliczności łagodzące.

W „ostatnim słowie” osk. Turner wyraził żal z powodu
swej działalności szpiegowskiej, która, jak się przekonał,
godziła w interesy narodu angielskiego i polskiego, szcze­
rze pragnących pokoju.
Na wstępie szóstego dtóa

Rozprawy prokurator wniósł w

związku a ujawnionymi na

rozprawie materiałami o cha­
rakterze wywiadowczym o

przekazanie stenogramu z roz­
prawy Generalnemu Prokura­
torowi Rzeczypospolitej w ce­
lu przedsięwzięcia właściwych
czynności.

Sąy przychylił się do wnio­
sku prokuratora.

Na tym przewód sądowy zo­
stał zamknięty i głos zabrał o-

/Skarżycie! publiczny prokura,
tor Majewski.

Pr: ypominając okoliczności

samierzonego nielegalnego wy­
wiezienia z Polski Bobrowskiej
prokurator wskazał,
brytyjskich przedstawicteli dv-

ptomatycznych i urzędników
dopomagało oskarżonemu w

popełnieniu tego przestępstwa.
Prokurator stwierdza nas4ę*

pnie że przewód sadowy wy-r
jaśni’, dr'•czego Winch., Do.
4ree-BełI Hazel i inni „dyplo­
maci" tak skwapliwie pomaga’
Si Turnerowi w realizacji ieg-o
przenfepczydh planów. Proces
ujawnił mianowicie, że Iudtoi

tych łączyła współpraca szpie­
gowska skierowana przeciwko
Polsce — weipótay spisek prze-
«śwko pokojowL

‘

„Czołowa role w tym spisku

Władza ludowa

w służbie mas pracujących
(Dokończenie ze str. 1)

szkodzić naszemu budownictwu. Zdrowa oddolna krytyka
pomaga też w codziennym przeobrażeniu naszego życia.

Tó właśnie miał na myśli tow. Zambrowski mówiąc do

korespondentów robotniczo-chłopskich zebranych na pierw­
szym zlocie krajowym: „Wasza korespondencja przyspiesza
załatwianie wniosków racjonalizatorskich^ Dzięki waszym
sygnałom zapalają/ się światła w osiedlach robotniczych,
włączone są do sieci świetlnej PGR-y, Wasze sygnały dema­
skują, ujawniają j izolują wroga klasowego na wsi —

bogacza wiejskiego. Wasze notatki zdzierają maskę ze zło­
dziei grosza publicznego, którzy tu i ówdzie usiłują dostać '

się do nasrych spółdzielni, do naszego aparatu gospodar-
czegć44.
1VI IE WSZYSTKIE nasze władze i instytucje zdawały so-

I ’ bie dotychczas sprawę ze znaczenia krytyki i koniecz­
ności przysłuchiwania się jej. Nie wszystkie władze i in­
stytucje dawały w praktyce wyraz zrozumienia, że krytyka
oddolna jest funkcją praktycznego współrządzenia mas,

współodpowiedzialności za nasze budownictwo, że krytyka
jest niezbędnym elementem naszego szybkiego marszu do

socjalizmu, usunięcia trosk i kłopotów ludzi pracy.
Zdarzały się fakty bagatelizowania skarg i zażaleń, nie

udzielania na nie odpowiedzi, spychania ich na koniec
w hierarchii spraw. Nie rzadkie były również wypadki tłu­
mienia krytyki czy szykanowania i zastraszania korespon­
dentów robotniczych i chłopskich.

Uchwała Rady Państwa i rządu kładzie kres temu sta­
nowi rzeczy. Stwarza ona zasadniczy przełom w sposobie
i trybie załatwiania skarg i zażaleń przez stworzenie apa­
ratu i ustanowienie trybu urzędowania, który rzeczywiście
umożliwi wysłuchanie ołosu każdego obywatela, każdego
człowieka pracy. Rozpatrywanie i załatwianie odwołań, li­
stów, zażaleń ludności i krytyki prasowej staje się dzięki
uchwale sprawą pierwszej wagi, za którą odipow.edzialni
są przewodniczący Prezyd ów Rad Narodowych, kierowni­
cy urzędów a nawet ministrowie. Wszelkie próby hamowa­
nia i tłumienia krytyki, przewlekłe rozpatrywanie lub za-

łatw anie odwołań, listów, zażaleń i krytyki prasowej, wszel­
ki bezduszny biurokratyczny stosunek do tych spraw bę­
dzie napiętnowany i surowo karany jako przestępstwo.

W związku z uchwałą Rady Państwa i Rady Mmstrów

szczególne zadania stają przed naszvmi organizacjami par­
tyjnymi. Mówi o tych zadaniach uchwała Biura Organiza­
cyjnego KC PZPR. Organizacje partyjne powinny czuwac

nad wykonaniem tej uchwały w terenie i pomagać Radom

Narodowym 1 instytucjom we wprowadzeniu jej w życie.
UCHWAŁA Biura Organizacyjnego ściśle określa w.elke

zadania komitetów partyjnych i organizacji partyjnych
w urzędach, instytucjach 1 przeds’ęb orstwach w walce o

wykonanie w całej pełni uchwały Rady Państwa i rządu.
Walka o realizację uchwały Rady Państwa i rządu jest
sn-awa ooTomnej doniosłości. Jest to bowiem walka o u-

gruntowanie praworządności socjalistycznej, ę dalsze pod­
niesienie autorytetu władzy ludowej 5 e jej pełne zespolenie
z masami pracującymi.

•— powiedział .prokurator —=

odgrywa galeria szpiegów a-

geniów wywiadu, wykorzystu­
jących wbrew elementarnym
zasadom prawa międzynarodo­
wego paszporty dyplomatyczne
dla kreciej roboty szpiegowsko-
dywersyjnej w interesie Wall

Street, w interesie podżegaczy
wojennych'4. Prokurator wy­
mienia tutaj nazwiska Windha,
Gi&berta, Ha ze® a-. Snećfdona ®

Jessica, którzy pełniąc oficjał
iwe funkcje dyplomatów, nteo-

ficjainie kierowali siecią szpie­
gowską.

Z kolej prokurator omawia
charakter całej tej szpiegow­
skiej działalności podkreślając,

że wielu że był to wywiad 'ofensywny.
prowadzony dl,a celów wojny,
oo wyraźnie stwierdził Turner.
Na podstawie dokumentów u-

jawnionych na rozprawie, a w

szczególności na podstawie o.

kólnika Bevina. który alecił
zbieranie wiadomości wyivia.
dowczych w krajach demokra­
cji ludoweij i w Związku Ra­
dzieckim, prokurator udowad­
nia. że chodzi tu o iprzygoto.
wania do rozpętania nowej rze-

łfe.i, której proeciwstawiia się
pokojowa polityka Związku
Radzieckiego i krajów demo­
kracji

'

ludowej. „To co odsło­
nił proces, -— powiedział pro­

ulawnlł
kurator Majewski -— to wier­
ne echo całej polityki agresji
i prowokacji, której wyrazem

jest manipulowanie strasza­
kiem bomby atomowej j be­
stialskie dzieło zniszczenia na

Korei'4,
W końcowej części przemó­

wienia prokurator podkreśla z

naciskiem, że wymienione na

procesie osoby spośród dyplo­
matów nie reprezentują bynaj.
mniej narodu angielskiego czy
amerykańskiego. Naród polski
wie, że i tamte narody chcą
pokoju, wolności i współpracy
z Polską. „Wszyscy uczciwi
Anglicy i Amerykanie to nasi

sprzymierzeńcy w wielkiej
walce o pokój".

W konkluzji przemówienia
prokurator stwierdził że w

świetle procesu wina oskarżo­
nych została w pełni udowod­
niona a wniósł o sprawiedliwy
wymiar kary.

Po przemówieniach obrońców

sąd udzielił oskarżonym ostat­
niego’ słowa.

Oskarżony Turner oświad­
czył, że rozumie w pełni swą
winę w organizowaniu niele­
galnego wyjazdu Bobrowskiej.
W dalszym ciągu Turner

oświadczył m. >n„ „Sąd słyszał
podczas tego procesu bardzo
dużo o działalności wywia­
dowczej, „która była prowadzo­
na w Polsce przez niektóre
zachodnie mocarstwa. Byłem je
dnym z tych, którzy by® za­
angażowani w tej pracy. My-
ślałem o niej bardzo dużo
i zdają sobie teraz sprawę, że

bforąc udział w tym ofensy­
wnym wywiadzie działałem na

szkodę mego kraju i pracowa­
łem przeciwko interesom mego
narodu, dlatego, że ta działal­
ność prowadzi do jednego
i tylko do jednego celu — do

wojny.
Gdy myślałem o Anglii t o

Polsce zrozumiałem, że zgodnie
ze swymi interesami oba na­
rody pragną pokoju. Ujrzałem
jasno, te mój kraj pchany jest
do wojny przez mała grupę
ludzi. Niestety, w czasie mego
pobytu w Polsce pomagałem
tej grupie swą działalnością
wywiadowczą. Przekonałem się
naocznie, te ta grupa nie tylko
pcha Anglię do wojny, ale rów
mięt i w ramiona Ameryki.
Ameryka, której agrysywne
intencje odsłaniają się w wielu
częściach świata dąży z każ­
dym dniem coraz to mocniej
do trzeciej wojny światowej.

Stało s>'ę dla mnie jasne, jak
wielką szfkodę . wyrządziłem
Anglii pomagając tej małej
grupie, która sprzedają swój
kr.aj w Ameryce. W teii grupie
znajdują się politycy obydwóch
partii? dyplomaci ii wyżsi ofi­
cerowie sił zbrojnych. Jestem
absolutnie przekonany, że ich

polityką jest przeciwna woli
narodu, który nie życzy sobie

jes-cże jednej wojny.
Muszę stwierdzić, że naród

angielski, zdaje sobie sprawę
z tego, że komuniści w żaden

sposób nie zagrażają pokojowi
i że obydwie ideologie mogą
istnieć harmonijnie obok sie­
bie.'4

Na zakończenie chcę zape­
wnić, że zrobię wszystko —

aby naprawić błędy popełnione
w przeszłości i walczyć na

rzecz pokoju. W tym procesie
przyznałem się do winy i pro­
szę . o łagodny wymiar kary.
Chcjałbym dodać, że mimo, iż

metody, które stosowałem były
nielegalne — nie cbciąłem
szkodzić narodowi polskiemu
— narodowi, który podziwiam
za jeoo pracę nad odbudową
swego kraju i pracę dla spra­
wy pokoju."

Oskarżeni Nelmes, Uppetrton
« Bobrowska prosili sąd o ła­
godny wymiar kary.

Senatorowie - republikanie
domagają się

dymisji Achesona

WASZYNGTON
Q enator Morse, republikanta,
^ze stanu Oregou oświadczył

na konfrencjn prasowej, że na

tajnej naradzie seiiatorów-repu-
blikanów została jednomyślnie
powziętą uchwała domagania
się dymisja sekretarza stanu,
Deana Achesona. Tekst uchwa­
ły na raze nie został doręczony
prasie.

Powyższa uchwała senatorów-

repubkkanów została powzięta
po decyzji członków Iżby Re­
prezentantów, którzy również

domagali się dymisji Achesona,

przyjęcie ustawy
o ochronie pokoju
w Berlinie

BERLIN
■\.f agistrat Wielkiego Berlina

na nadzwyczajnej sesji po­
stanowił rozszerzyć zasięg
działania „Ustawy o ochronie

pokoju", przyjętej przed kilko­
ma dniami przez Izbę Ludową
NRD — również i na miasto
Berlin.

W oświadczeniu wydziału in­
formacji magistratu Berlina
stwierdza się w związku z po­
wzięciem powyższej uchwały,
że magistrat działał zgodnie z

uchwałami Światowego Kon­
gresu Obrońców Pokoju w

Warszawie, które znalazły peł­
ne poparcie uznanie u patrio­
tycznych s ł marodu niemieckie­
go. Przez powzięcie uchwały
magistrat Berlina zadość uczy­
nił pragnieniom ludności Berli­
na, która oczekiwała kroków,
ni ezbędnych dla zabezpieczenia
pokoju, zwalczania propagandy
wojennej i położenia kresu a-

gresywnej polityce mocarstw

zachodnich.

Oświadczenie min. Wyszyńskiego
(Dokończenie ze stn 1) -

dów Zjednoczonych i ze zdecy­
dowaną wolą wielomiliono­
wych rzesz ludzi całego swata

usunięcia groźby nowej wojny
oraz zapewnienia pokoju, i

współpracy między narodami.

Delegacja Związku Radziec­
kiego. popierana przez szereg
innych delegacji wiernych
zasadom ONZ, walczyła i bę­
dzie walczyć przeciwko takiej
linii postępowania wrogów po­
koju i współpracy międzynaro­
dowej, przeciwko wszelkim ich

próbom przekształcenia ONZ z

narzędzia pokoju, którym może
i powinna być Organizacja Na-

Przeciw rcmiUtaruzacii
Podajemy poniżej arty-

kul MAXA REIMANNA,
przewodniczącego Komuni­
stycznej Partii Niemiec,
zamieszczony w ostatnim
numerze „O trwały Pokój
Ś Demokrację' Ludowo".

Podczas gdy w Niemieckiej
Republice Demokratycznej zo­
stała zrealizowana jedność kla­
sy robotoiczeij w dred: e utwo­
rzenia SED, w Niemczech Za­
chodnich prawicowym przy­
wódcom socfal-demokiatycz-
nym typu Schumachera, OEen-
hauera. Heinego i karlo

Schmidta, działającym w myśl
dyrektyw władz okupacyjnych
mocarstw imperialistycznych,
udało się udaremnić stworze­
nie tej jedności. Prowadzona

przez nich .rozpasana propa­
ganda przeciwko ZSRR, krajom
demokracji ludowej i Niemiec­
kiej Republice Demokratycznej
staży bezpośrednio interesom
imnerifllidtycz/nych podżegaczy
.wojennych.

Prawicowi przywódcy socjal­
demokratyczni w „parlamen­
cie'* w Bonn w celu oszukania
mas odgrywają pole „konstru­
ktywnej opozycji". Faktycznie
zaś we wst ystkich zasadni­
czych kwestiach politycznych
zajmują takie same stanowiisko
co rząd Adenauera. Tak na

przykład głosowali oni prze­
ciwko wstąpieniu Niemiec 2ta-
dhodnich do unii europejskiej,
ponieważ z góry wiedzieli że

odpowiednia uchwała i tak zo­
stanie przyjęta. Gdy ied/nak u

chwała ta rosiała przyjęta, za­
żądali włączenia . posłóiw socjal­
demokratycznych w skład de­
legacji, wysłanej do Strass-
burga, gdzie nie różnili się o-

ni niczym od delegatów partii
jawnie reakcyjnych. Ostatnio,
w związku z lemiliiteryzacją
Niemiec Zachodnich, wspótora.
ca prawicowych przywódców
socjal-demokracji z rządem A-
denauera staje sie coraz bar­
dziej wyraźna.

Już przed nowojorska konfe­
rencją ministrów spraw zagra­
nicznych mocarstw imperiali­
stycznych Adenauer oświad­
czył: »Mogę stwierdzić, że u-

ważam za rzecz konieczna iak
najszybsze zwiększenie liczby
wojsk okupacyjnych..." Scfeu-
machesr rozwinął myS Ade=

Noty rządu ZSRR
do rządów Francji i Brytanii

(Ciąg dalszy ze str. 1)
Artykuł. 3 tego układu głosi:

„Wysokie umawiające się stro­
ny zobowiązują się, że również

po zakończeniu obecnej wojny
z Niemcami będą podejmowały
wspólnie wszystkie niezbedne
kroki dla usunięcia wszelkiej
nowej groźby ze strony Nie­
miec i będą przeszkadzały akcji -----

„ .

która umożliwiałaby jakąkol- państwom miłującym pokój. W
wiek nową próbę agresji z ich

strony".
Tymczasem przygotowana o-

becnie. odbudowa armii zacho-

dnio-niendeckiej z generałami
hitlerowskimi pa czele prowa­
dzi do odrodzenia miStaryzmra
niemieckiego i <do nieuniknio-

_ _

nych nowych prób agresji tz je- kiego,
go strony, z czym nie. mogą
nie liczyć się kraje sąsiednie;
podobnie jak inne miłujące po­
kot państwa Europy.

Nie wolno również zapomi­
nać o artykule 5 układu fraij-
cusko-radzieckiego który gło­
gi’: „Wysokie umawiające się
strony zobowiązują się, że nie
będą zawierały żadnego soju­
szu i nie będą brały’ udziału w

żadnej koalicji, które byłyby
wymierzone przeciwko jednej
z wysokich umawiających się
stron44.

rodów Zjednoczonych =— W na­
rzędzie wojny.

W związku ze zbliżającym s^ę
Nowym Rokiem, korzystam z

okazji, by za pośrednictwem
amerykańskiej prasy 5 radia

życzyć narodowi amerykańskie­
mu pokoju, pomyślności i 6®czę
śeżą w Nowym Roku, Przesy­
łam również pozdrowienie i naj
lepsze życzenia tym przedsta­
wicielom narodu amerykańskie­
go, którzy zwracali się wiele

razy do delegacji radzieckiej,
dając wyraz swej zdecydowa­
nej woli walki o pokój i o

współprace między naszymi na­
rodami.

nauera, mówiąc: „Zdotae. do
walki dywizje można z całko­
witym powodzeniem przygoto­
wać nie tylko w Arizonie i Te-

xasie, lecz i na Pustkowiu Lu-
neburskim i w Grafenwehr.
Jest rzeczą co ńaijmntej dziw­
ną, że na terenie Niemiec Za­
chodnich, a rwłaszcza na gra­
nicy rniędzystrefowej znajduje
się niedostateczna ilość wojsk
mocarstw zachodnich".

W ten sposób Adeniauerowie
i prawicowi przywódcy partia
socjaldemokratycznej dali im­
perialistom amerykańskim pre­
tekst do powzięcia w Nowym
Jorku uchwały w sprawie
Zwiększenia wo<isk okupacyj­
nych w Niemczech Zachodnich
i wzmożenia przygotowań wo­
jennych. Wysocy komisarze o-

świadczyli przy tym cynicznie,
że ludność Niemiec Zachod-
dnich będzie musieła płacić
większe podatki ^okupacyjne,
sięgające 16/—17 miliardów ma­
rek rocznie (tzn. mniej wjęcej
dwa razy tyle co dotychczas).
Wysocy komisarze powoływa­
li się na to że przecież sami
politycy zachodnio-nięmfieocy'
■wyrazili życzenia, by liczba
wo:sk okupacyjnych została

zwiększona.
Składając deklaracje na te­

mat swej rzekomej opozycji
wobec remilitaryzacji, prawi­
cowi przywódcy socjąl-demo-
kratyczni usiłują oszukać •sze­
regowych członków partii, wy­
stępujących przeciwko remili-

taryzaoji. Równocześnie jednak
ogłosili oni warunki, na takich
zgodziliby się na remilitaryza-
cję. Warunki te sprowadzają
się y gruncie rzeczy do żąda­
nia agresywnej wo‘ny przeci­
wko Związkowi Radzieckiemu,
krajom demokitaefi tadowsj i

Niemieckiej Republice Demo­
kratycznej. Tak na przykład,
na jednej z konferencji praso­
wych w Bonn Schumadber o-

twarcie oświadczył: „Należy
wszelkimi sposobami dążyć do

tego, by wynik wojny w Euro­
pie został zadacyńów anv śa
terenach położonych na wschód
od. Niemiec".

Mimo zdradBfeckfei polityki
prawicy śocjal-demokrątyćznej
w Niemczech Zachodnich ieinte

je ogromna możliwość zrealizo­
wania jedność! dztałanię klasy
robotniczej w walce przeciwko

Wbrew literze i duchowi
kładu francusko-radzieckiego,
a' w szczególności wbrew cyto­
wanemu wyżej artykułowi 5
układu, Francja przyłączyła się
do tzw. unii zachodniej i do

północno-atlantyckiego ugrupo­
wania mocarstw, chociaż ta u-

nia i to ugrupowanie wymierzo­
ne są przeciwko ZSRR j innym.

- ’■*-T
obecnej chwili agresywny cha­
rakter obu tych ugrupowań ti-
wydaitnia się w obliczu faktu
wciągnięcia Niemiec zachod­
nich ze zwolennikiem odwetu
Adenauerem na czele zarówno1
do unii zachodniej jak i do u-

grupowania północno-atlantycr
''_, na którego czele stoją
Stany Zjednoczone.

Jest rzeczą najzupełniej oczy­
wistą, że wskazane wyżej sta­
nowisko rządu Francji wobec

sprawy odbudowy armii nie­
mieckiej w zachodniej część®
Niemiec nie da się pogodzić z

układem francusko-radziecktm.

podważając jego podstawy i
znaczenie.

Rząd radziecki zwracał Jul
uwagę na okoliczność, że rząd
francuski już dawniej wkroczył
na drogę naruszania i podważa­
nia układu francusko radziec­
kiego.

W chwili obecnej rząd ra­
dziecki uważa1 za rzecz koniecz­
ną specjalnie oświadczyć, że
cała odpowiedzialność za wy­
tworzoną sytuację spada na

rząd francuski.
*

Podobnej treści notę skiero­
wało Mta&tenstwo Spraw Za­
granicznych ZSRR do ambasa­
dy Wielkiej Brytanii w Mo­
skwie, przy czyta nota wspomi­
na o podważaniu i naruszaniu
zawartego mr.ędzy ZSRR a W.

Brytanią w dniu 26 maja 1942 r.

układu „O sojuszu w wojnie
przeciwko Niemcom hitlerow­
skim i ich wspólnikom w Euro­
pie oraz o współpracy j pomocy
wzajemnej po wojnie".

remilitaryzacji, przeciw, łmpfc-
rt-alizmawi ajmeryfkańskfemu.-—
Przeważająca większość ludnoś­
ci ■— w tej Liczbie również
członkowie partii socjal-demo*
kra,tycznej — jest przeciwną re

milfitaryzacji. W yrazem t®g°
jest fakt, że na wielu zebra®
niach 8 konferencjach pairtyj-
nych aktywu partiii socjal-de«
mokratycznej uchwalane ęą re­
zolucje protestacyjne przeciw
rem'1'iitaryzacji i polityce prawi­
cowych przywódców partii so­
cjaldemokratycznej.

Ludność Niemiec Zachodnrich

występuje w obronie pokoju,
przeciwko przygotowaniom wm

jeninnym. Masy pracujące Nie­
miec Zachodnich, zwłaszcza kią
sa robotnicza, codziennte od­
czuwają na własnej skórze skut
ki przygotowań wojennych. —•

Marionetkowy rząd Adenauera

usiłuje przerzucić wyłącznie na

barki mas pracujących zarówno
następstwa drugiej wojny świa­
towej, jak i wydatki na przy­
gotowanie nowej wojny. Obni­
żenie stopy życiowej w wyńiiku
zwyżki cen wywołuje opór kla­
sy robotniczej. W związku ż

drożyzną robotnicy domagają
się wyrównania pieniężnego ś

podniesienia zarobków. Dopro­
wadziło to do szeregu strajków;
robotników budowlanych, robot
niików transportu wodnego i li­
cznych drobniejszych w przed-
sbębiorstwach, oddziałach fa­
brycznych itd.

Wszystkie te strajki jednak
mają jeszcze wielką wadę. Pro­
wadzone są wyłączniię pod ha­
słem podniesienia płacy robo­
czej, a nie są jednocześufę skie
rowane przeciwko przygotowa­
niom wojennym. My, komuniści)
Niemiec Zachodnich nie potra­
filiśmy jeszcze wyjaśnić robot-
mikom i pozostałym warstwom

ludu pracującego, jak ściśle

związany jest 6padek stopy ży­
ciowej,

'

wywołany podwyżką
cen, podatków i ograniczaniem
ubezpieczeń społecznych, s

przygotowaniami wojennymi, z®

wzrastatacym; wydatkami oku­
pacyjnymi. wydatkami na u*
trzymanie „specjalnej policji"®
i utworzeniem armii wojennej*
Nie potrafiliśmy również po^
wiązać walki o pokój z walk<
o podniesienie płacy roboczej*
Zadanie wszystkich koasmafe
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Zbudujemy Metro wWarszawie
STOLIII - BOIOWIIICZYIOIHUHIZIHI

WARSZAWA
—■miasto bohaterskie], nie­

ugiętej walki, miasto zniszczone przez
wroga — staje się z woli ludu polskie­

go, wyrażonej nieustająca wzruszającą ofiarno­
ścią— wspaniałą stolicą socjalistycznego kra­
ju, Tę wolą całego narodu wypełnia Sejm
Rzeczpospolitej, wypełnia rząd Rf eczpospoli-
tej. 1'ragmenty tego — to Trasa W—Z, która
stałą się ukochaniem mieszkańców Warszawy,
to nowe osiedla mieszkaniowe: Mariensztadt,
Młynów, Muranów. Mokotów, to “

w dalszym
ciągu śmiało zakrojona w ramach Planu Sześ­
cioletniego budowa Marszałkowskiej Dzielni­
cy Mieszkaniowej, to budowa Zamku Królews­
kiego.

Wszystkie te wielkie prace, wielkie dzieła,
które przesądziły o przyznaniu naszej ukocha­
nej stolicy tytułu .Miasta Pokoju14, które spra­
wiły, że przybyli na II Światowy Kongres Po­
koju przedstawiciele ludów z całego świata z

podziwem palnyli na nasze osiągnięcia w dzie­
dzinie odbudowy — przyczyniły się do znacz­
nego ożywienia życia stolicy. Życie miasta zaś
—■to przede wszystkim ruch "jego ludności, to

jego arterie i środki komunikacyjne.
Rosnąca gospodarka Warszawy, rosnące jej

anaczenie jako stolicy budującego socjalfcmkra
ju z nieodpartą siłą wysuwały zagadnienie ko­
munikacji miejskiej. Stańcie dziś, w godzinach
kiedy kończy się nraca w fabrykach i urzędach
w centralnym punkcie Warszawy, na skrzyżo­
waniu Marszałkowskiej i Alei Jerozolimskich,
W punkcie, który parę lat temu obsługiwało
kilkadziesiąt ciężarówek. Ujr.ycie, że wszyst­
ko to, co mogła stolica postawić do dyspo­
zycji swych mieszkańców, swych pracowni­
ków, nieraz daleko w podwarsz awskich osie­
dlach zamieszkałych — nie może już zadowo­
lić wciąż rosnących potrzeb. A przecież War­
szawa ma się stać kilkakrotnie większym i bar­
dziej — ożywionym miastem, niż jest obec­
nie!

piątego też z radością, z uznaniem i z po­
dziwem — powitała Warszawa, a z nią cały
■naród — uchwałę rządu 0 budowie metro

warszawskiego. Metro —- podziemna szybka
■kolej, kolej, 0 której sprawności mówi nam

cyfra 105 sekund przerwy pomiędzy dwoma
pociągami w godzinach największego nasile­
nia ruchu, metro, które będzie przewozić pół
miliona pasażerów na dobę —• oto na wielką
miarę zakrojona inwestycja użyteczności pu-
blicnej. Metro warszawskie —• to dzieło dro­
biazgowej pracy naukowo-badawcrej wielu u-

■csenych i pracowników naukowych, od dawną

już prowadzących swe roboty. Metro — to je­
szcze jeden dowód w jakim kierunku zwraca

się twórcza praca polskiego naukowca, inży­
niera, technika i robotnika. To właśnie przy­
kład pokojowego budownictwa, którego sym­
bolem stała się cała odbudowa i rozbudowa
Warszawy.
f^D CHWILI kiedy rząd Rzeczpospolitej po-

stanowił osiedlić się w ruinach niemal do­
szczętnie zniszczonego miasta, w pracach nad
odbudową Warszawy bierze udział cały naród.
Mosty stolicy odlewano w śląskich hutach, kraj

■cały składał ofiarne grosze i ciężką pracę rąk
własnych na każdy dom, każdy gmach, który
wyrastaj wśród pustyni potrzaskanych murów.
Tak samo 1 budowa metro warszawskiego, tej
sieci żył pulsujących tętnem życia, tego sy­
stemu nerwowego nowej socjalistycznej sto­
licy — będzie dziełem całego narodu.

To, że możemy się podjąć tak ogromnej in­
westycji, świadczy o rosnącej sile gospodar­
czej Polski, o wciąż rosnącej potędze naszego
przemysłu i naszej myśli technicznej. Nauczy­
liśmy się rozwiązywać wielkie 1 złożone za­
dania gospodarcze > techniczne.. Zdobyliśmy
i środki materialne i wiedzę konieczną dla. te­
go rodzaju prac — w ogromnej mierze dzięki
pomocy ZSRR i dzięki czerpaniu ze skarbnicy
przodującej myśli naukowej radzieckiej i z ra­
dzieckich doświadczeń. Wszystko to 'zastosu­
jemy teraz do budowy metro warszawskie­
go, przy której korzystać będziemy z dalszej
pomocy i doświadczeń ludzi radzieckich, twór­
ców największego t najpiękniejszego na świę­
cie metra.

W toku tych prac rozwiniemy dalej i pod­
niesiemy na wyższy jeszcze stopień naszą wie­
dzę, kwalifikację naszych robotników i techni­
ków, by z kolei wiedze tę stosować przy in­
nych jesrcze inwestycjach, już zaplanowanych
i takich w których plany będą powstawać w

miarę postępów naszego budownictwa pokojo­
wego i w miarę zbliżania się naszego kraju
do socjalizmu.
TVTGDY KRAJ NASZ nie przeżywał jeszcze

’ takiego rozkwitu sił produkcyjnych,. jaki
przeżywamy obecnie. Nigdy nie stawialiśmy
sobie zadań tak wielkich jakie stawiamy i roz­
wiązujemy obecnie. Słuszną dumą napawa nas

fakt, że dzięki wkroczeniu na drogę socjaliz­
mu staliśmy się zdolni do przedsiębrania i roz-

wiązywania tego rodzaju zadań. Ożywieni tą
patriotyczną dumą, ożywieni miłością do na­
szego kraju i naszej stolicy, zbudujemy, metro
i utrwalimy sławę Warszawy, miasta pokoju,
miasta budowniczych socjalizmu.

Niemiec zachodnich
stów polega na tym, aby ujaw­
nić przed klasą robotniczą wza­
jemny związek między atakami
na stopę życiową mas pracują­
cych a (przygotowaniami wo­
jennymi imperialistów amery­
kańskich. Należy robotnikom

wyjaśnić, że pogorszenie ich sto

py życiowej oraz ataki na ich

prawa demokratyczne reakcja
niemiecka realizuje na rozkaz

aaniperiatstów amerykańskich,
przygotowujących wojnę i pra­
gnących z tego powodu prze-
•prowadzetniią remilitaryzacji. —-

Należy wyjaśnić, że nie wolu®

dopuścić do rozbicia istniejące­
go już jednolitego frontu klasy
robotniczej, że front ten należy
ewzszerzyć j umocnić dla walki
przeciw remilitaryzacjd, prze­
ciw imperializmowi amerykań­
skiemu.

Szeregowi członkowie socjal­
demokracji doskonale zdają so­
bie sprawę że każdy cios prze­
ciw komunistom zwrócony jest
również przeciwko mim. Zbyt
świeże są jeszcze w ich pamię­
ci nauki 1933 roku, kiedy to

początkowo prześladowano ko­
munistów, następnie również

socjaldemokratów. Pozń tym
niektóre wypowiedzi doradcy
„ministra ekonomiki'' Erharda,
®iejakiego Roepke, który żąda
ograniczenia praw związków
zawodowych oraz niedawno
mianowanego „ministra spraw
wewnętrznych." Lehra który
■oświadczył, że użyje policji
również przeciwko związkom
zawodowym — dowodzą szere-

gpwym socjal-demokratom, że
marionetki z Bonn usiłują zlik­
widować najelementamńejsze
prawą robotników. Cały rozwój . ... ........

polityczny Niemiec Zachodnich ców socjaldemokratycznych w

dyskusjach z szeregowymi so-

cjal-demokfatami. Przyczyną te

go.zjawiska jest przede wszy;
stkin niedostatecznie wysoki
poziom ideologiczny szerego­
wych członków partii komunis­
tycznej. Teg0 rodzaju sekciar-
skie poglądy wykorzystują wro­
gowie klasy robotniczej, którzy
usiłują wykopać przepaść mię­
dzy eocjal-demokraitami i ko­
munistami.

Zobow ązuje nas to do udos­
konalenia organizacyjnej i ideo­
logicznej działalności naszej
partii, do ideologicznego dema­
skowania oportunizmu i sek­
ciarstwa oraz do nieprzejedna-

budzi w szeregowych socjal-de-
mokratach wątpliwości, czy po­
lityka ich prawicowych przy­
wódców jest słuszna.

Mimo rozpasanej propagan­
dy prawicowych przywódców,
przykład Niemieckiej Republiki
Demokratycznej zaczyna wy-
wie-^ć coraz większy wpływ
na wielu socjaldemokratów. Im

oczywistsze stają się dla nich

osi-iT-iipcia Niemieckiej Repu­
bliki ęemokratycznej, tym le­
pie; rozumieją oni, że droga, po
której kroczą ręjjrotnicy Nie-

SŁiec Wschodnich jest jedyną
drogą również dla Niemiec Za-
ahodnioh. •

Aby wykonać swoje doniosłe nej walki z wszelkiego rodzaju
zadania Komunistyczna Partia ’ch przejawami, jak również z

Niemiec musi przede wszystkim przenikaniem do partyjnego
przezwyciężyć oportunizm i ee- środowiska wrogiej agentury,
kgiarstwo we własnych szere­
gach.

. Z jednej strony, niektórzy
członkowie naszej partii zwła­
szcza w. związkach zawodo­
wych ustępują przed nieokieł­
znaną propagandą prawicowych sk e uchwały ministrów spraw
przywódców socjat-demokraty-
czinyoh, nie chcą bronić naszej
polityki przed robotnikami zor­
ganizowanymi w związkach
zawodowych, nie chcą prowa-
dzić robotników wbrew woCi

prawicowych przywódców
związkowych do walki o naj­
bliższe interesy. W ten sposób
wloką się oni w ogonie robot- . ............

ników pragnących walki. Kie- wania nowej ustawy o pows-zech
rownictwo partii popełniło po-
ważny błąd, nie podejmując
w ciąqu długiego czasu żad­
nych kroków wobec oportuni-
stycznych wypaczeń polityki
naszej partii w tej sprawie i

dopiero w czerwcu bieżącego
roku osiągnęło konieczny w

tej dziedzinie przełom.
Z drugiej strony niektórzy

komuniści stawiają szerego­
wych członków partii socjal­
demokratycznej na jednej pla-
szczyżnie z ich prawicowymi
przywódcami. Tego rodzaju
członkowie naszej partii Wisi;
dzą, że z sócjal-demokratami
rzekomo w ogóle nie można dy­
skutować.

Za takimi sekciarskimi po­
glądami ukrywa się często je­
dyne obawa przed trudnościa­
mi,. z jakimi związane jest ideo­
logiczne demaskowanie teorii i

praktyikj prawicowych przywód

Ogromne możliwości zespole­
nia wszystkich miłujących po­
kój i patriotycznych sił ludno­
ści Niemiec Zachodnich oraz

zrealizowania jedności działamia
klasy robotniczej dają nam pra-

r

zagranicznych. Podczas gdy u-

chwały nowojorskiej konferen­
cji ministrów spraw zagranicz­
nych trzech mocarstw imperiali­
stycznych odb jają się bezpo­
średnio na poziomie życia lud­
ności Niemiec Zachodnich, po­
nieważ prowadzą do zwiększenia
kosztów okupacyjnych, podnie­
sienia podatków, do przygoto-

nym obowiązku służby wojsko­
wej itd. — deklaracja praska
wskazuje drogę do zapewnienia
pokoju i demokratycznej jedno­
ści Niemiec. Uchwały te wyra­
źnie wykazują ludności Niemiec
Zachodnich, kto pragnę woj­
ny, a kto występuje w obronie

pokoju. Dowodzą, że mocarstwa

imperialistyczne są wrogami na­
rada niemieck ego, a ZSRR i

kraje demokracji ludowej — je­
go przyjaciółmi.

Cztery punkty, deklaracji
praskiej są .programem pokojo­
wego rozwiązania •— jedynie
możliwego rozwiązania — naj­
ważniejszego problemu dla Eu­
ropy i narodu niemieckiego.
Dla zrealizowana tych czte­
rech punfftów można i należy
zmobilizować całą ludność, a

przede wszystkim całą klasę
robotniczą Niemiec Zachodnich.

Uchwały praskiej konferencji
ministrów spraw zagranicznych
ośmiu państw otwarły rozległe
perspektywy likwidacji rozła­
mu wśród Niemców.

Klasa robotnicza, zespolona
jednością działania i stojącą
na czele walki narodu o pokój
i demokratyczną jedność Nie­
miec, nie pozwoli amerykań­
skim podżegaczom wojennym
uczynić z Niemiec Zachodnich

bazy wypadowej dla nowej
wojny. Przemysł i ludność Nie­
miec Zachodnich powinny słu­
żyć nie wojennym celom impe-
riaffistów amerykańskich, lecz

pokojowemu budownictwu jed­
nolitych demokratycznych Nie­
miec,

STALIN...
Imię to wyrosło

na przełomie dwóch

epok.
Ginąca •— doprowadziła do

największego pognębienia Czło­
wieka. Nowa — rozpłomienia
się coraz potężniejszym bla­
skiem zwycięstwa jego wolno­
ści. Imię STALINA Jest sym­
bolem .tego zwycięstwa" —- ty­
mi słowy rozpoczął tow. Bole­
sław Bierut swói artykuł po­
święcony 70 Tocznicy urodzin

STALINA na łamach „Nowych
Dróg". /

Imię STALINA jest symbo­
lem tego zwycięstwa... Imię
STALINA jest symbolem epo­
ki, która w dziejach swych
notuj© nie tylko zwycięstwo
kliasy robotniczej, nie tylko
zwycięstwo rewolucji proleta­
riackiej — ale dzięki niej zwy­
cięstwo Człowieka nad siłami

przyrody, aawycięstwo myśli
ludzkiej nad poteaa wrogich
wa/runków geograficznych i

klimatycznych.
Pierwszy okres tej epoki —

to budowa socjalizmu w Zwią­
zku Radzieckim. Zadanie to o-

kreślił towarzysz STALIN na­
stępująco: „Sodjalizm może

być zbudowany jedynie na

podstawie bujnego ■wzrostu sił

wytwórczych społeczeństwa,
na podstawie obfitości produ­
któw i towarów na podstawie
dobrobytu mas. pracujących,
na podstawie bujnego rozkwi­
tu kultury."

Wykonaniu tego zadania

przewodził STALIN od chwili,
kiedy po śmierci Leińna prze­
jął kierownictwo nad realiza-

cia wielkich planów uprzemy­
słowienia Związku Radzieckie­
go', realiiizacją wielkiego leni-

nbwiskiego planu elektryfikacji
słynnego GOELRO, uchwa­

lonego w 1920 roku.

Według leninowskich wska­
zań wzywa STALIN lud ra­
dziecki z trybuny XIV Zjazdu
WKF(b) do walki p uprzemy­
słowienie kraju. I to zadanie

wykreślą ramy dla planów
pięcioletnich, słynnych pięcio­
latek, którym historia nadała

imię wielkiego wodza ludu

wyzwolonego z kanitafetycz-
nej niiswoli —■STALINA.

„Ani jeden okręg, ani jedno
zagadnienie uprzemysłowienia
nie usuwało się z pola widze­
nia STALINA ■— czytamy w

jego życiorysie — STALIN był
inicjatorem ilWorzenia nowych
gałęzi przemysłu, rozwoju i

rekonstrukcji dawniej zacofa­
nych jego dziedzin. Słowo
STALINA było natchnieniem

stworzenia drugiej bazy wę­
glowo metalurgicznej naszego

kraju, Zagłębia Kuźnieekiego.
STALIN był organizatorem i

kierownikiem budów socjali­
stycznych. Budowa STALIN-

GRADZKIEJ FABRYKI TRAK­
TORÓW, DNIEPROSTROJ,
MAGNITOSTROJ, URAL-

MASZSTROJ, ROSTOWSKIE
ZAKŁADY MASZYN ROLNI­
CZYCH, KUŻNIECK, TURKSIB,
SARATOWSKIE ZAKŁADY
BUDOWY KOMBAJNÓW, bu­
dowa ZAKŁADÓW SAMOCHO­
DOWYCH w Moskwie i Gor­
kim i szereg innych wszyst­
ko to związane jest z imieniem

STALINA.'4

ierwszy stalinowski plan
pięcioletni został wykona­
ny w 4 lata 1 3 miesiące.

Wszystkie podstawowe zada­
nia tego planu zostały wypeł­
nione. Fundamenty socjalisty-
cznef gospodarki w Związku
Radzieckim zostały zbudowane

Klasy kapitalistyczne zostały
rozgromione. Gospodarka so.

cjalistyczna zapanowała zaró- miast j wsi w Związku Radzfec

wno w przemyśle jak j w go­
spodarstwie rolnym. Związek
Radziecki z kraju rolniczego
przekształcił się w kraj -prze­
mysłowy. W latach pierwszej
pięciolatki zostało rozwiązane
najtrudniejsze zadanie rewolu­
cji socjalistycznej — przejście
od indywidualnego, rozdrob­
nionego gospodarstwa rolnego
do form socjalistycznej gospo­
darki na wsi, do wielkich, ko­
lektywnych gospodarstw, do

przemysłowych metod rolnic­
twa. Produkcja przemysłowa
wzrosła w porównaniu z . no­
kiem 1913 — ostatnim rokiem

przed pierwsza wojną świato­
wą — do 908,8 proc.

W latach drugiej pięciolatki
z inicjatywy przodujących ro­
botników rozwija się potężnie
ruch stachanowski — nową

forma socjalistycznej pracy
robotników. Wysoko ocenił ten

ruch i wielką przywiązywał
wagę do jego rozwoju towa­
rzysz STALIN. Druga pięcio­
latka przyniosła pełną likwida­
cję resztek elementów kapita­
listycznych, całkowitą organi­
zację ustroju socjalistycznego,
W ZSRR w zasadzie zbudowany
został socjalizm. Wyrazem tego
stała się* nowa Konstytucja
Związku Radzieckiego, pierw­
sza ną święcie konstytucja
państwa socjalistycznego, kon­
stytucja na zawsze już nazwana

Stalinowską.
Trzecia staffinowska pięcio­

latka miała za hasło: zakoń­
czyć budowę socjalizmu i stop­
niowo rozpocząć budowę wyż-
szej*formy rozwojowej — ko­
munizmu,

Pracę tę przerwała wojna.
I znowu w olbrzymich zmaga­
niach z wrogiem ludzkości

okazał się w całej pełni GE­
NIUSZ STALINA. Znowu w

tym okresie, który zwie się
wojną ojczyźnianą, wyciska On

piętno swej wielkiej indywi­
dualności. Strategia stalinow­
ska, strategia
strategia walki

ludu, będącego
swej ojczyzny —

zwycięstwa,
świadomego

gospodarzem
odniosła tri­

umf. Strategia ta doprowadziła
do pełnego rozgromienia fa­
szyzmu.

Natychmiast po zakończeniu

wojny STALIN postawił przed
ludem ZSRR nowe zadania,
nakreślił nowy plan rozwoju.
Nowa powojenna pięciolatka
(1946—1950) miała za cel odbu­
dowę potencjału przemysłowe­
go, odbudowę zniszczonych
okolic kraju i przekroczenie
przedwojennego poziomu pro­
dukcji, przedwojennego pozio­
mu życiowego mas pracujących
Związku Radzieckiego.

Stalinowskie
5-latM wyfoaza-

ły, że prawem rozwoju go­
spodarki socjalistycznej jest

nieustanne, szybkie, wszech­
stronne podnoszenie poziomu
produkcji. Stalinowskie pięcio­
latki wykazały, że prawem roz­
woju socjalistycznej gospodarki
jest nieuniknione, konsekwent­
ny podnoszenie się poziomu by­
tu materialnego i poziomu kul­
tury mas robotniczych. Przy­
pomnieć warto, że w okresie

real’zacji pierwszych dwóch
stalinowskich pięciolatek kraje
kapitalistyczne przeżywały sze­
reg kryzysów, że były widow­
nią olbrzymiego wzrostu bezro­
bocia — zjawisk nieznanych w

gospodarce socjalistycznej. W

okresie powojennym, gdy w

krajach kapitalistycznych bez­
robocie objęło 40 milionów lu­
dzi, położenie mas pracujących

kim stale ulega poprawie. Real­
ne płace wzrosły w ciągu roku
1948 dwukrotnie. Reforma wa­
lutowa i trzykrotna zniżka cen

przyczyniły się do jeszcze wię­
kszego podniesienia dobrobytu.

Ostatnie lata pięciolatki po­
wojennej stały srę startem do

nowego, gigantycznego dzieła.

Aby stworzyć materialną i tech

niczną bazę dla budowy komu­
nizmu w ZSRR, aby podnieść w

olbrzymiej skali s-ły wytwórcze
kraju, stopniowo zacierać róż­
nice pomiędzy pracą fizyczną a

pracą umysłową podjęty zo­
stał potężny plan przeobraże­
nia przyrody. I znowu od imie­
nia swego twórcy, od imienia

tego, który był natchnieniem u-

czonych — plan ten otrzymuje
nazwę Stalinowskiego Planu
Przeobrażenia Przyrody.

Jakże gigantyczne są rozmia­
ry tego wielkiego' dzieła. Je­
den z jego etapów —- to plan
okiełznania sił natury, zagraża­
jących owocom pracy człowie­
ka, plan, spętania niszczyciel­
skich burz,' poprzez zasadzenie

wielkich, ochronnych pasów le­
śnych. Plan obliczony na wyko­
pani!© w ciągu lat piętnastu. —

Już w ciągu dwóch pierwszych
lat realizacji 'zostały znacznie

przekroczone zadania wyzna­
czone na ten okres.

A rok bieżący przynosi nowe

plany ..wielkich budowli epo­
ki stalinowskiej4', jak je nazy­
wa lud Związku Radzieckiego,
a wraz z nim cały świat Te
wielkie budowle komunizmu

to: HYDROELEKTROWĘZEŁ
NA WOŁDZE W KUJBYSZE-
WIĘ. W STALINGRADZIE,
HYDROWĘZEŁ na Dnieprze w

KACHÓWCE, to KANAŁ TURK-

MENSKI, który przetworzy w

urodzajne ziemie dzikie piaski
pustym Kara-Kum, to KANAŁY
UKRAIŃSKI i KRYMSKI

Gel tych wielkich budowłj
to wydarcie 25,5 milionów

hektarów uprawnej ziemi

spod niszczycielskiej władzy
posuchy. Cel tych prac — to

dostarczenie miliardów kilowat-

godzin energii elektrycznej
krajowi. To pełna elektryfika­
cją szeregu okręgów przemy­
słowych, to kompleksowa e-

lektryfikacja gospodarstwa rol­
nego na olbrzymich obszarach.

A okres realizacji tych planów
znowu jest krótki. Wynosi 5

i 6 lat dla poszczególnych prac.
Te olbrzymie plany już reali­

zowane. i te, których realizację
podjęło dziś społeczeństwo so­
cjalistyczne Związku Radziec­
kiego, państwo radzieckie — to

owoc pracy milionów ludzi. O-

woc pracy uczonych, którzy
pierwszy raiz na świecie znale­
źli opiekę i myśl kierowniczą.
To owoc pracy specjalistów,
którzy pierwszy raz w świecie

znaleźli warunki do nieograni­
czonej, twórczej pracy.

Te olbrzymie plany to dzieło

myśli i natchnienia człowieka,
co wziąwszy na barki realizację
wielkiego programu leninow­
skiego, którego był współtwór­
cą — na czele czołowej partii
zwycięskiej klasy robotniczej
prowadzi swą ojczyznę do nie­
znanej na świecie świetności,
prowadzi swój lud do nowego,

jasnego istnienia, któremu na

imię — KOMUNIZM.

Dlatego epoika dzisiejsza, e-

poka nowa, która „rozpłomie­
nia się coraz potężniejszym .

blaskiem zwycięstwa wolności"

człowieka, mą za symbol imię
STALINA.

Jan Dąbrowski
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Gościnne występy
Teatru Ukraińskiego

w Krakowie
W tych dniach przyjeżdża

do Krakowa na gościnne
występy 150-osobowy ze­
spól Ukraińskiego Teatru.

Akademickiego,
Zespół ten da cztery ko­

lejne przedstawienia w

dniach: 21, 22 i 23 bm. Na

repertuar złota się m. fn.
sztuki znakomitego pisarza
radzieckiego A. Korniejczu-
ka, laureata Nagrody Stali­
nowskiej. Wraz z zespołem
przybywają znani aktorzy
radzieccy A, M. Buczma, G,
P. Jura, J, W. Szumski i N,
M. Użwij,

Występy zorganizowane
przez „Artos" przy współ­
pracy Towarzystwa Przyjaź­
ni Polsko-Radzieckiej staną
sie niewątpliwie sensacją
artystyczną naszego miasta,

Grudzień

18
Poniedziałek

TEATRY
Teatr Ibł. Jo Słowackiego . =j sń'e-

eaynny.
Teatr Stary nieczynny0
Teatr Groteska — nieczynny.,
Teatr Młodego Widza — godz.

39.15: , .Szwejk”.
Teatr Rapsodyczny •= góds. £9.30:

„Rozkez 269”O <,

Kraków zwycięża Warszawę
83.5:01.5 w

Z cyklu spotkań Zimowego
Pływackiego Turnieju Miast

odbyło się w niedziela na pły­
walna Krakowskiego Ogniska
spotkanie pomiędzy pływakami
Warszawy i Krakowa, zakoń1
czone zdecydowanym zwycię­
stwem Krakowa 82,5:61,5.

Mecz piłki wodnej zakończył
się wynikiem nierozstrzygnię­
tym 4:4, do przerwy 3:2 na ko­
rzyść pływaków zespołu war­
szawskiego. Spotkanie przerwa­
no na statek zdekorwpietotwa-
nią drużyn. Bramki uzyskali:
dla Warszawy Minartowjicz — 3
i Czuperski, dla Krakowa Kor­
necki — 4.

WYNIKI TECHNICZNE:

Kobiety —- 100 m stylem do­
wolnym: i) Szymańska (Krak.)
1.20,0 min„ 2) Pstrokońska

(Kraków) 1.27,5 min., 3) SzuCa-
fcewicz (Warszawa) 1.28,9 min.,
4) ByszewSką (Warszawa) 1.30,8
min..

400 m stylem dowolnym: 1)
Szymańska (Kr.) 6.38.9 min (ro
kord Okręgu), 2) Pstrokońska
(Kr.) 6.55,8 mim., 3) Reszkówna

(W-wa) 7.43,0 mini, 4) Ignatow-
ska (W-wa) 7.55,0 min.

100 m grzbietowym: 1) Ko­
recka łKr.) 1.31,0 min. 2) Fijał­
kowska (W-wa) 1.33,2 min., 3)
Dćbranowska (Kr.) 1.34.6 min.,
4) Krzcińska (W-wa) 1.52.0 .min.

200 m stylem klasycznym: 1)
Dobranowr&a (Kraków) 3.21,0
min.., 2) Waciki ewicz (Kr.) i By-
szewska (W-wa) 3.41,0 miin„ 3)
Białostocka (W-wa) 3.51)2 min.

Sztafetą 4X100 m zmiennym:
1) Kraków (Korecka, Wacikie-

wicz, Dobranowska, Szymań­
ska) — 6.17.0 min., 2) Warsza­
wa (Fijałkowska, Białostocka

Krzoińską, Smląkiewiicz) —-

6.39,8 man. >

MĘŻCZYŹNI
100 m dowolnym: 1) Ludwi­

kowski 1.05,3 min. 2) Mrocz­
kowski 1.05,4 min. (obaj War­
szawa), 3) Ciężki (Kr.) 1.05,7
min., 4) Belczyk (Kr) 1.07,8 m-nl

400 m dowolnym: 1) Kroko-
szyński (Kr) 5.29,2 min., 2) Przą-
do (W-wa) 5.42,9 min., 3) Ma-
rasek (W-wa) 5.46,6 mm.., 4)
Kornecki (Kr) 5.58.2 min.

100 m grzebietowym: 1) Kę-
kuś Włodz. (Kr.) 1.17,9 min.,
2) Wesołowski (Kr.) 1.19,6 min.,
3) Szafrański (W-wa)
min., 4) Korolfciewicz
1.24,0 min.

200 m klasycznym: I)
demski (W-wa) 2.57,5 min., 2)
Jankowski (W-wa) 2.59,2 min.,
3) Krupą (Kr.) 3.08,1 min., 4)
Tarabuła (Kr.) 3.15,8 min.

Sztafeta 4X200 m stylem do­
wolnym: 1) Kraków (Belczyk,
Kękuś Włodz., Krokoszyński,
Ciężki) 10.08,0 min., 2) Warsza­
wa (Michalski, Prządo, Ludwi­
kowski, Mroczkowski) 10.12,0
min.

1.23,7
(W-a)

Niko-

Górnik Janów —

Kolejarz (Toruń) 7:2

KATOWICE. — Towarzyskie
spotkanie hokejowe rozegrane
na Torkacie miedzy drużynami
Górnika z Janowa i toruńskie­
go Kolejarza zakończyło się
zwycięstwem drużyny Górnika
7:2 (4:0, 2:2, 1:0).

Mecz ten był 40 spotkaniem,
rozegranym w tym sezonie na

Torkacie.

OGNIWO KRAKÓW — STAŁ

SIEMIANOWICE 7:3

W TENISIE STOŁOWYM

—

Mar/e ■ prMM ® m ZaMaem

do Zimowych Akademickich Mistrzostw Świata
- Zakopane po raz pierwszy go­

ści sportowców Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej, który­
mi są czołowi narciarze i nar­
ciarki NRD. Przybyli oni do
Polski na zaproszenie GKKF-u

który pragnął umożliwić narcia­
rzom NRD należyte przygotowa­
nie się do Zimowych Akademic­
kich Mistrzostw Świata, przez
nawiązanie kontaktów z czoło­
wymi narciarzami i trenerami

polskimi. Wspólna wymiana do­
świadczeń sportowych, wspólne
treningi zawodników Niemiec-
k ej Republiki Demokratycznej i

polskich przyczynią się do jesz­
cze większego zacieśnienia wię­
zów przyjaźni, łączących spor­
towców polskich ze sportowca­
mi NRD.

Sport w Niemieckie) Republi­
ce Demokratycznej, podobnie
jak i sport w Polsce Ludowej
budowany jest od podstaw, w o-

par-ciu 0 jak najszersze objęcie
kulturą fizyczną mas pracują­
cych, o stworzenie każdemu o-

bywatelowi warunków do upra­
wiania sportu w kołach lub klu­
bach sportowych, przy wybitnej
pomocy ze strony państwa,
Związków Zawodowych, związ­
ków młodzieżowych,: a więc
ZMiP w Polsce i FDJ w N ende­
ckiej Republice Demokratycz­
nej.

Sportowcy w Polsce Ludowej
i NRD, czerpiąc wzory z do­
świadczeń przodującego w świę­
cie sportu radzieck ego. korzy­
stają z wskazówek i osiągnięć
zawodników radzieckich, przy­
swajają sobie metody pracy i

treningu sportowców Związku
Jładzieckiego.

Jedną z cech nowego, spor­
towego etylu pracy jest me­
toda wspólnych treningów

sportowców dwóch, lub kilku
narodów. Przed sezonem kolar­
skim w Polanie trenowali
wspólnie kolarze czechosłowac­
cy i polscy, w sierpniu bieżą­
cego roku czołowi tenis ści pol­
scy przeprowadzili szereg tre­
ningów z najlepszymi tenisista­
mi radzieckimi, a obecnie w Za­
kopanem trenują narciarze nie­
mieccy z zawodnikami polski­
mi.

Zawodnicy niemieccy znajdu­
ją się wraz z ekipą narciarzy
Gwardii w ośrodku WKKF-u na

Bystrem. Treningi przeprowa­
dzane są pod kierown ctwem
dwóch trenerów polskich Lipow­
skiego 1 Orlewicza. oraz przez
trenerów niemieckich — Paula
Heckera * Wilhelma Jahna.
Narciarze na skutek braku śnie­
gu, w dolnych partiach gór, 'jeż­
dżą Jedynie ną Kasprowym,
gdiie mimo odwilży utrzymuje
się jeszcze dość pokaźna po­
krywa śnieżna.

Do najlepszych zawodn ków
niemieckich należą: Herbert Fie-
del — mistrz NRD w kombina­
cji norweskiej, Franz Knappe—
czołowy skoczek niemiecki oraz

Helmut Mitlóhner — mistrz W

kombinacji alpejskiej.
Najlepsza zawodniczką gości

jest Hildę Zeh — mistrzyni w

biegach płaskich. Kierown kami

ekipy narciarzy niemieckich 6ą
Heinz Dose. oraz Horst Bruk*
ner.

Zawodnicy niemieccy są —•

wszyscy członkami FDJ, młody­
mi sportowcami z Magdeburga,
Saksonii i Halle.

Łączniczką pomiędzy zawod­
niczkami polskimi a niemiecki*
mi jest mistrzyni Polski — Ku­
delska Teresa, natomiast funk­
cje łączników spełniają nasi
czołowi narciarze Samek Gąsie­
nica i Tajner.

Najbliższe zawody, które o&
będą się jeszcze przed Nowym
Rokiem z udziałem czołowych
narciarzy polskich j zawodn ków
niemieckich, wykażą poziom ja­
ki. reprezentują nasi gość e. Po
zakończeniu obozu, który trwać
będzie do 6 stycznia 1951 roku
narciarze Niemieckiej RepubI kl

Demokratycznej udadzą sie do
Rumunii, gdzie “startować będą
w Akademickich Mistrzostwach
Świata. (td)

Członkowie krakowskiej Gwardii
otrzymują odznaki SPO

KINA
Uciecha: „śmiali linfeie”, — nad­

program: „Przyjaźń”, godz 26,48, $0.
Wanda: „Brunatna pajęczyna", —

nadprogram: „Nauka i ■technika’% TM

godz. 16, 18, 20.

Apollo: „Miasto nieujarzmtonfc’% «•

nadprogram: „Świat młodych'*, —

godz. 16.30, 18.30 20.30.
Sztuka: „Pieśń tajgi”, nadprogram;

8,Sport radziecki” godz. 16. 18, 20.

Wolność: „Baryłeczka”, — nadpro­
gram: „Przegląd sportowy" — godz.
36, 18.20.

Warszawa: „Miasto nieujarzmione",
nadprogram: „Świat młodych”,
godz. 16. 18, 20.

Chemik: „Konstanty Zasłonow",
nadprogram; „Rzeźba w kości” —

godz. 19.

POGOTOWIA LEKARSKIE
DYŻURY. We wszystkich nagłych

wypadkach i nagłych zachorowaniach
oraz przypadkach położniczych należy
wzywać Pogotowie Ratunkowe p. C. K

w Krakowie, ulica Siemiradzkiego 1,
telefon 222-22 lub 211-12 . Ambulatorium

Pogotowia Ratunkowego PCK jest rów­
nież czynne przez ca:ą dobę.

DYŻURY APTEK: Rynek G?. 22,
Mikołajska 4, Długa 66, Zwierzynie­
cka 7, Mogilska 16, Krakowska 9,
Rynek Podgórski 15, Kazimierza Wiel­
kiego 78.

RADIO
aa poniedziałek 18 grudnia 1S50 roku.

12.55: „Na swojską, nutę" gra zespól
Wes lowskiego. , 13.3Ó: Aud. szkolna

14.05: Pieśni kompozytorów francu­
skich. 14 .30: Aud. szkolna dla klas
V—VII. 14 .50: Koncert w wykonaniu
Zespołu Polańskiego. 15.30: Aud. dla
żwietlic dziecięcych z cyklu: „Hąl-lo
młodzi fizycy". 15.50: Audycja PCK
dla chorych 16 05: Miniatury forte­
pianowe. 16.20: Aktua'-a audycja lite­
racka. Felieton J. Kydryńskiego. „Na
Wawelu o sztuce" (Kr). 16.35: Pio­
senki rosyjskie w wykonaniu Klaudii
Szulżenko (Kr). 16.45: „Literatura na

straży pokoju" — felieton J. Wiktora

(Kr). 17 .15: Koncert Krakowskiej Ka­
peli Ludowej i Zespołu Wokalnego P,
R. pod dyr. K. Missony z udziałem
H. Szubertówny — śpiew (Kr): 18.00:
Dziennik krakowski (Kr). 18.10: „Cy­
fry mówią" — reportaż St. Habzdy
(lok.) 18.20: Muzyka operowa (Kr).
18.50: „Nasi kcrespondenci donoszą"
_

w opracowanej F. Fomalczyka. —

19 20: Melodie ludowe ZSRR. 19.45:

Odpowiedzi fali 49. 20.30: Koncert

Krakowskiej Orkiestry i Chóru P. R .

pod dyr St. Gafdeczfci. Soliści: Z.
Wilnsch-Pawlikowska — sopran, H.
Szubertówna — sopran, F. Detekla —

baryton, E. Ostafin — baryton, J. Zip-
aer — tenor (Kr). 21.15: „Nowe
książki". 21.30- Muzyka i aktualności.
22.00: Proza. 22 20: Koncert pod dyr.
Łiersza 23.10: Muzyk® poważna.

V a drałza ■z Bystrego w Ża-
ł '

kopanem do Poronina leży
Olcza •— wioska licząca ponad
400 domów i 2 tysiące miesz­
kańców.

W października br. powstał
tam pierwszy Ludowy Zespół
Snortowy Olcza, który liczy
obecnie 40 członków, w wieku
15—25 lać. Czynne są sekcje:
lekkoatletyczna, bokserska te­
nisa stołowego, turystyczno-
wTieczkowa. narciarska i sia­
tkówki.

Na5enerqicznieiszvm człon­
kiem LZS-u jest uczeń Liceum

Techniczno-Budowlanego w Za­
kopanem Andrzej Gąsienica-
Samek, zamieszkały w Olczy.
Doszedł on do przekonania, że

dokajj sportowcy Olcry będą
startować w zakopiańskich klu­
bach, a w wiosce rodzinne; nie
stworzą LZS-u, dotąd sport nie
dotrze na Olczę i młodzi za­
wodnicy nie zostańa wciągnię­
ci do sportu.

W tej chwili chłopcy z LZS
CJfcza oczekuią z niecierpliwo­
ścią na prrydżiał sprzętu spor­
towego z Powiatowej Rady
Soortu Wiejskiego w Nowym
Targu.'

Mie!scowv Związek Samopo­
mocy Chłopskie: w Olczy od­
dał bezpłatnie lokal na świetli­
ce dla sportowców LZS Olcza.
Wprawdzie tokal iest mały, ale

czysty i dobrze urządzony. Na
ścianach obok portretów do-,
stolników państwowych znal-
du<’e' isię portret Generalissi-.
mus a Stalina z nanisem: ,Wió­
rem i zachęta dla nas fest
Związeik Radziecki".

,W skład zarządu LZS Olcza
weszli lufeble, . którzy potrafią
pracować dla dobra sportu pol­
skiego. Przewodniczącym tost

robotnik . przemysłu artvstycz-
no-ludowego ob. Bolesław U-

stupski, zastępca robotnik
Wład. Tokarz, sekretarzem u-

czeń Majerczyk, i skarbnikiem
Andrzej Gąsienica-Samek. Go­
spodarzem klubu jest uczeń
Wład. Fiust.

Chłopcy z Olcry mają wielu

przyjaciół. Ob. Moździerzowa
z Samopomocy Chłopskiej w

Zakopanem zakupiła dla nich
za własne pieniad-ze dwie pary
rękawic bokserskich.

Raz w bnrodniiu odbywa się
szkolenie ideologiczne, które
n-zenrowadza tow. Andrzej
Mardula.

Z przyjemnością oglądamy
„dziennik pracy", w którym
notowane są wszystkie Drace
LZS O-łcza. Np. dnia 15. XI. br.

odbyła się pogadanka pt. .Sport
w Związku Radzieckim" .'oraz
akademia w związku z Wielką
Rewolucją Październikową.

W niedziele i święta iuż od

wczesnych godzin porannych
świetlica LZS Olcza nabiera

życia. Młodzi chłopcy sprząta-

Najaktywniejszy zawodnik
i założyciel LZS Olcza, Andrzej

Gąsienica

ją sami, pala w piecu i przy-,
gotowują
ping-pong
razem —-

chłopcy z

bie pozwolić na kupno praw­
dziwego stołu ping-pongowego.
Pięknym podarunkiem od gro­
mady Ó’Jcrą. dla LZS-u jest ra­
dioodbiornik.

Przy oknach chłopcy prze­
glądają pisma. Na stolikach

widzimy: ostatnie numery „Ga­
zety Krakowskiej",
Młodych", „Nowej Kultury"
„Młodego
blioteczce znaidlujemy książki:
„Sport w ZSRR", „Koło spor­
towe na zakładach pracy" Ma-

karewa, oraz biblioteczkę mar­
ksistowską.

LZS Olcza ma poważne pla­
ny na pizysrłość. Gdy otrzyma
sprzęt sportowy chce rozwinąć
i umasowić sport, powiększyć
ilość członków ^'"śbu do 190.
brać liczmy udział w impre-

stoliki do giry w

Stoliki te łączone są
bo w tej chwili

Olczy nie mogą so-

„Szitandaru
i

Technika", W bl-

zach masowych oraz w pró­
bach do zdobycia odznaki SPO.

Gdy klub zdobędrie poważniej­
sze fundusze z imprez sporto­
wych założy sekcie piłki noż­
nej. co fest możliwe w przy­
szłym roku, gdy na nieużyt­
kach chłopcy z Olczy zbudują
boisko sportowe,

W najbliższych dniach prze;
widziana jest budowa skoczni

terenowe; z progiem drewnia­
nym, rozbieranym na lato.

Onfekunem kfliubu jest zako­
piański AZS. który obiecał

przysłać instruktorów i zorga­
nizować
Chłopcy z Olczy chcą zorgani­
zować sztafetę I. LZS-u w Za-
kppanem —• Olczy z pozdro­
wieniami dla przodowników
pracy Nowej Huty. AZS Zako­
pane w świetlicy LZS Olcza

wyświetli krótkometrażówki fil­
mowe o sporcie radzieckim i

polskim oraz aktualne wyda­
rzenia w krain i na świecie.

Klub w tei ćhwifli nie dyspo­
nuje żadnym sprzętem. Skarb­
nik jego Andrzej Gąsienica,
który jest .znanym lekkoatletą,
podarował klubowi swoie na­
grody sportowe iak: dwsk taf­
lę, oszczep, tak że sekcja lek­
koatletyczna iuż w jesieni roz­
poczęć pracę.

Sekcja artystvczno-łmnrezo-
wa cieszy sie diużym powodze­
niem. wyrteitMrąc w Zakopa­
nem i w Polskim Radio z re­
gionalnymi tańcami.

Chłopcy z Olczy garna się
chętnie do sportu i do życia
świetlicowego, pilnie uczęsz­
czają na wykłady ideologiczne
i w zupełności zasługują na

pomoc.
W tei

się do
Zrzeszeń
czanym ze szkoły s>orzęcśe. An­
drzej Gąsienica poucza chłop­
ców, iak należy smarować de­
ski i idzie z nimi w, teren. W
terenie Gąsienica "rkazuto ru­
chy i uczv członków LZS-u ja­
rdy na nartach.

Chłopcy z Oliczy wierzą, że
Powiatowa Rada Snortu Wiej­
skiego w Nowym Targu w naj­
bliższych dniach przyśle im

sprzęt sportowy, a wtedy spor­
towcy w Olczy będą mogli
rozpocząć systematyczną, co­
dzienna prac.,.

Adam Książek

W sobotę krakowska „Gwar­
dia" zorganizowała uroczystą
akademię sportową, w czasie

której członkowie Klubu otrzy­
mali odznaki SPO.

Sala, w której rozdawano
pierwsze odznak; SPO, była
pięknie udekorowana, a na sce­
nie pomiędzy portretami Prezy­
denta Bolesława Bieruta i Gene­
ralissimusa Stalina były umie­
szczone emblematy odznak
SPO i radzieckiej GTO.

Akademię zagaił por. Marko­
wicz, po czym lekkoatleta
„Gwardii" Biernat wygłosił re­
ferat © osi’ągitięciach sportu
radzieckiego.

Przew. WKKF mgr Pirożyń-

skl wręczył 82 odznaki SPO
członkom „Gwardii".

Na zakończenie odbyła się
część artystyczno-sportowa.

GWARDIA (ŁÓDŹ) —

WŁÓKNIARZ (KR.) 7:1 t

W ZAPASACH
Spotkanie o mistrzostwo lf-

gi zapaśniczej. Jedyny punkt
dla Włókniarza zdobył Bajorek,

OGNIWO Ib KRAKÓW—
KOLEJARZ TARNÓW 9:5

Zawody o mistrzostwo ki. B

pomiędzy Ogniwem Kraków Ib
a Kolejarzem Tarnów zakoń­
czyły się zwycięstwem pięścią1*
rzy Ogrfwa 9:5.

imnrezy sportowe.

ćhwili przygotowuto
zimowych mistrzostw

Sportowych na noży-

Stal Bydgoszcz-Kolejaiz KiaHw 6:2
W spotkaniu o wejście do

ligi zapaśniczej Stal Bydgoszcz'
po szeregu niepowodzeń uzy­
skała zwycięstwo, wygrywając
z Kolejarzem Kraków w

sunku 6:2.
Walki stały na dobrym

złomie.
Wyniki techniczne:

(na pierwszym miejscu zawo­
dnicy Stali w kolejności wag)
Witt — zwyciężył Drozdow­
skiego; Sokołowski — zwycię­
żył Sowińskiego w 15 min.;
Witt II wygrał z Marcem R.
w 5 min. na łopatki; Wie-
trzorowski pokonał Derbota w

10 min. na łopatki; Potocki

zwyciężył Nawałkę w 9 min.;
Loboda przegrał na punkty z

Orłem; Buliński zdobył punkt
Yo. z powodu braku przeci­
wnika. Wieczorek uległ już w

3 min. na łopatki Radoniowi.
Sędziowali na macie na

sto*

po-

ft?S (Poznań) wzywa
do współzawodnictwa

w zdobywaniu SPO
POZNAN. Zarząd Środowi­

skowy. AZS w Poznaniu mając
na uwadze odpowiednie przy­
gotowanie fizyczne młodzieży
studiującej do przyszłe; pracv
zawodowej,postanowt’2 wezwać
wszystkie środowiska AZS-u
w Polsce do współzawodnictwa
w zdobywaniu SPO. Środowi­
sko poznańskie postanowiło je­
szcze w grudniu przeprowadzić
próby na SPO wśród wszystkich
czynnych członków AZS-u.

Projekt regulaminu współzawo­
dnictwa przesłany zostanie *w

najbliższym czasie do Zarządu
Głównego AZS-u w Warszawie.
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zmianę Bogacki Bydgoszcz 1

Wójcik Kraków. Na punkty
Nadolny (Bydgoszcz) i Banach.

(Kraków).
Widzów około 200 osób.

Umasowienie

łyżwiarstwa
na właściwej drodze

WARSZAWA. W dniach 28.
12. 50 — 6. 1. 51 r. Centralny
Urząd Szkolenia Zawodowego
organizuje w Katowicach na

sztucznym lodowisku, kurs
szkoleniowy w łyżwiarstwie
figurowym i szybkim.

Kurs ten zostanie obesłany
przez 100 nauczycieli wyciu
fiz. (kobiet i mężczyzn) oraz

108 uczniów - przodowników
SKS (54 dziewcząt i 54 chłop­
ców).

W programie poza wykła­
dami teoretycznymi, przewi­
dziane jest 5 godzin dziennie

zajęć na lodzie.
Polski Związek Łyżwiarski

wytypował na ten kurs 14 wy­
sokokwalifikowanych instruk­
torów.

mistrzostwa hoheouie
ZSKR rozpoczęte
MOSKWA. W tegorocznych

mistrzostwach ZSRR w hokeju
kanadyjskim bierze udział 12

najlepszych drużyn, klóre na­
dzielono na dwie grupy, przy
czym pierwsza z nich
Swierdłowskn. druga w

bińsku.

We wtorek rozegrano . ...

sze spotkania. W Swierdłow-
sku: WWS pokonały Dynamo
Leningrad 14:4, CDKA wyrtra*
ło z Daugawą (Tallin) 6:0, a.

Daugawa (Ryga) zremisowała
z Dynamem (Swierdłowsk) 4:4.

W Czelabińsku spotkanie
Skrzydła Sowietów — Spartsk
Mińsk, zakończyło się iwycię-
stwem wojskowych 7:0. Dyna-
mo-Moskwa pokonało Dom O
ficerów Leningrad 10:1. a Spafe
tak Moskwa zremisował z Dziś*
żyniec Czelabińsk 2:2.

nrą w

Czela-

pierw-


